
W  Poniedziałek N ’ r' 5 .
1 2 .  S t j^ c z n i a  1 8 2 9 .

Ztego odciągnąć te, które z <J.
3o. Czerwca 1828 jato  do 
spalenia gotowe były wyka- Zr. 
zane.....................................  1 1 2 3 7 8 7 5

pozostaje zatem 8693675  
W eszło  przez zamianę nie­

zdatnych rewersów za po­
wyżej namienione now o 2 r ,
zrobione   6292442 1 4 9 8 6 1 1 7

Zatem pozostaje z d. 3 i .  Grn-
dnia 1828  w ob ieg a ..............................  69781288
W  W iednia d. 3 i .  Grudnia 18 2 8 .

Z  Izby obrachunkowej nprzyw,, austr. 
naród, banka.

Fr. Salzmann , Max Lilomiski,
Nadbachhalter. Bocbhalter.

___________  (G. W.)

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE, 
Wielka Brytanija i Irlandyja,

—  Z  Londynu d. 19 . G rudnia . —  
Wczoraj rano udała się większa część Mini­

strów do zamku Windsor dia znajdowania się na 
uroczystein przyjęcia Królowej Portugalskiej. Pod 
tymże samym dmem piszą z Laleham o lej uroczy­
stości co następuje: Skoro V ic e - Hrabiemu I u -  
baysna nrzędownie doniesiono, że Król Jm ć  po­
stanowił przyjąć Królową Portugalską, przygoto­
wano jak najpyszniejs/.e ekwipaże dla odwiedze­
nia J e j  Królewskiej Mości z Laleham do W ind­
sor. Przybył tam wczoraj Vice-Hrabia Ilab;mna 
a dziś rano Margrabia Palinella. O godzinie pier­

si/' y t  8 z wszej z południa wsiadła Królowa do powozu
rewersów wyknpna i antycypacyi będacycb galowego. Miała na sobie wspaniałą białą an-

w obiega. hn,.? > R o b i o n a  Portugalskiemi i Biazyhjskieini

WIADOMOŚCI K R A JO W E.
■— Z  W id dnia. —

Podczas sześćdziesiątego losowania dawnego 
procentowego długu slami, przedsięwziętego w d. 
2. b. m. w skutek najwyższego patentu z d- 2 1 .  
Marca 1 8 1 8 ,  wyciągniono rząd N . i 58.

Rząd len obejmnje obligacyje przymuszonej 
pożyczki procentowej z roku 16 0 9 1  P °  2 ł/ 2 
procenta, od Nr 4899 włącznie z Nr. 6 2 10 ; obliga­
cyje dominikalne p r z y m u s z o n e j  pożyczki z r. 1809,
po 2 1/2 procentu od Nr. 1 do Nr. 1074  włącznie; 
obligpcyje urzędu mennicznego różnej stopy pro­
centowej jeszcze na obligacyje Kamery nadwor­
nej nie zamienione ; tudzież obligacyje Kamery 
nadwornej, pochodzące z pożyczki Obweserskiej, 
Hnlderskiej , Memingerskiej różnej stopy procen­
towej od Nr. 1 .  włącznie do Nr. 6 0 6 , w ilości 
kapitalnej 9 17 ,6 10  Zr. 3 kr. a w ilości procen­
towej podług zniżonej stopy 22,661 Zr. 7  1/2 kr.

Stosownie do przyrzeczenia podaje Dyrek- 
cyja nprzyw. austryjachiego narodowego banka 
do wiadomości publicznej wykaz Tewersów wy­
kopcą i antycypacyi zamknięty z ostatnim Gru­
dnia 1828.

W  W ie d n ia ,  d. 2- Stycznia 1829.
Melchior Steiner,

Zastępca Gubernatora banko.
Bernard Baroa Eskeles, 

Dyrektor banka.
Jakób Jó z e f  Loewenthal , 

Dyrektor banka.

Podług zamknienia rachun-
ków w Czerwcu 18 2 8  by ło „ ,  , , _
w  o b i e g a .................................' ,  . 7 8 4 7 ^ 9 ^

Przez wymianę za niezdatne
wydano nowo zrobionych . . » * 0-292442

Zalo do d. 3 i .  Grudnia 1828 
wykupionych pieniędzy pa­
pierowych spalono publi­
cznie . • Zr. 10000000 

D o spalenia jest go­
towych . . Zr. 2 r

Razem 19951550-

orderami: na dyamentowym naszyjniku wisiał ró­
wnie bogaty, dyamentami wysadzany wizerunek 
Cesarza Brazylijskiego. W  powozie towarzyszyli 
J e j  Królewskiej Mości Margrabia Barbacena, Hra­
bina Itapagipe i Kawaler Saldanha. Przed Kró­
lową w osobnym powozie jechał Kawaler d’Al- 
meids. Za Królową szedł p o w ó z , w którym je­
chał Vice-Hrabia Itabayana i Margrabia flezende, 
w trzecim nakoniec powozie jechał Margrabio? 
Palinella ze swoją małżonką. Pierwszy i  czwar­
ty powóz odznaczały się- portugalska liberyją , « 
inne były zupełnie stosowne do okoliczności*. S ir  
W . Freemantle przyjął orszak na drodze Wiad-

)C
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sorsluej, który od parku Windsorskiego aż do 
zamku eskortowany był przez oddział gwardyi 
przybocznej.' Na dziedzińca zamkowym stała straż 
Łonorowa. N. Pan przyjął jej Królewską Mość 
jako Królową Portugalską. Bo jakże inaczej ją 
miał przyjąć ? pyta się Koryjer.

Przyjętej po wylądowaniu z Królewskiemi 
zaszczytami, powitanej od korporacyi jako Królo­
wa, w T ru ro , Batb i w innych miejscach ; jakże 
można było mniemać, ażeby Król przy swoich 
wspaniałych nczuciacb , znanej dobroci i uprzej­
mości miał J e j  odmówić tego tytułu , pod któ­
rym przywitać ją kazał. Przyjęto ją jako Królo­
wą Portugalską. I przekonani jesteśmy, że żadne 
późniejsze wypadki i jakkolwiek mogą bydź waż- 
nemi, i jeszcze raz tak długie ż yc ie ,  me wyma­
żą z wdzięcznej Je j  pamięci sposobu Je j  przyję­
cia towarzyszących okoliczności. Przy wysiada­
nia z powozu , przyjął Xiąż.ę Montrose i odpro­
wadził J ą  do wielkich schodów, prowadzących 
do sali królewskiej. Król Jm ć  stojąc na górze 
przy schodach przywitał Donnę Maryją jak naj­
uprzejmiej i oświadczył J e j  po francuzku, że się 
mocno cieszy , że ją może ujrzeć w swoim pa­
li c u , ale (dodał Król Jm ć) darować raczy, że 
dotąd nie miał stosownego miejsca na jej przyję. 
cie. Król wprowadził młodą Królową do pokoju 
w towarzystwie X iążąt Klarencyi i Glocester wraz 
z ich małżonkami. Królowa usiadła przy Królu 
na sofie ; wszyscy inni stali. N. Pan potem pro­
sił Królowej o pozwolenie, aby obecne damy 
usiąść m ogły , na co natychmiast zezwoliła: w 
ogóle sposób Je j  postępowania przewyższył ocze­
kiwanie , jakie miano o tak młodern dziecku. 
Przy wnijściu do pokoju zdawała się na chwilę 
pomieszana uderzającym Ją  blaskiem , jednak za­
raz przyszła do przytomności i bawiła się blisko 
pól godziny z Królem i innemi znakomitemi oso­
bami. —  Ich Wysokości Xiężna Klarencyi i Glo- 
eester zwracały szczególna uwagę na Królową i 
dziwiły się między innemi, nadzwyczejnie wspa­
niałemu Je j  strojowi. Król bardzo był zadowol- 
niony prędkiemi i  równie trafnemi jak naturalne- 
mi odpowiedziami Królowej. —  Była atoli jedna 
okoliczność , co tak Króla jak wszystkie wysokie 
osoby, które naszę Xiężniczkę Karolinę znały, 
szczególniej uderzyło , to jest wielkie podobień­
stwo Królowej do nieboszczki Xiężniczki Karo­
liny. Król Jm ć  najprzód spostrzegł to podobień­
stwa i każdy musiał je przyznać. Ta okoliczność 
miała taki wpływ na wszystkich, jakiego nie mia­
ła żadna ceremonia stanu , chociażby łączyła się 
z najważniejszemi politycznemi wypadkami. Po  
półgodzinnej rozmowie przeprowadził Król Jm ć 
Donnę Maryją przez galeryią i kilka gmachów 
pałacu , do sali jadalnej, gdzie przygotowane by­

ło śniadanie na 3o osób które się znajdowały na 
tem przyjęciu. Królowa siedziała po prawej stro­
nie Króla Nic nie może przewyższyć wesołego 
uczucia szlachty otaczających swoję Królową, jak 
dobroć którą N. Pan okazał przy tej ważnej oko­
liczności, i zaledwo się posiadali z radości, gdy 
Król obróciwszy się do swoich gości rzekł, że w 
Anglii panuje zwyczaj , który niejednemu z nich 
może się osobliwym wydawać; dawny Angielski 
i zapewne nie zły zwyczaj , to jest picie zdro­
wia. Po czem Król Jm ć stosownie do tego zwy­
czaju i na dowód osobistej przychylności, spełnił 
zdrowie swojej młodej przyjaciółki i sprzymie­
rzonej , Królowej Portugalskiej. Po spełnie­
niu tego toastu podniosła się i wszystkich oczy 
zwróciła na siebie. Oświadczyła Królowi Jrnci., 
że J e j  ten zwyczaj wcale nie jest obcy gdyż co- 
dzień po przybyciu do Anglii, piła u swego sto­
łu  za zdrowie Króla Jm ci i teraz z szczerem u- 
cznciem wdzięczności prosi o pozwolenie wnie­
sienia podobnego toastu. Cała ta scena sprawiła 
powszechną radość. Po  skończonym stole od­
prowadził na powrót Król Jm ć  Królową i towa­
rzyszył Je j  aż do schodów. Z  ukontentowaniem 
uważano, mowi dalej Kuryjer, że Król żwawo 
chodził. Zdrowie jego jest teraz w istocie w 
tak dobrym stooie , że jego poddani spodziewać 
się mogą że jeszcze długo będą cieszyć się jego 
błogim rządem. Przy pożegnaniu uściskał Król 
młodą Królową i zapewnił J ą  o swoich najlep­
szych dla niej życzeniach. Po czein opuściła 
Królowa zamek w tym samym sposobie, jak była 
przyjechała i witano ją okrzykami; blisko o wpół 
do 5 godziny , powróciła znowu do Laleham.

(G. R. P.)
F r a n c y j a .

Stosownie do postanowienia król. z d. 17 .  
Grudnia, począwszy od początku r. p. Jenerało­
wie , Oficerowie wyższego i niższego stopnia, 
którzy należą do zarodów organizacyjnych woj­
ska, i sprawują urzędy cyw iln e , lub mają mieć 
posady, obce dla wydziału wojennego, a płaceni 
są z funduszów publicznych, niepowinni więcej 
pobierać żołdu z budżetu wydziału wojennego. 
Lecz  dopóki Oficerowie ci należą do zarodów 
wojska czynnego, będzie onym w tych cywilnych 
urzędach policzony czas jako rzeczywista służba 
względnie poślinienia się i pensyi retretowej. —  
Dalej Król Jm ć potwierdził w d. 17'. Grudnia 
projekt, przełożony sobie przez Ministra wojny, 
podług którego liczba Marszalków polnych, do- 
wodzców poddywizyj , stosownie do ustawy finan­
sowej z d. 17 .  Sierpnia oznaczona jest na 46. 
Podług tego pierwsza dywizyja wojskowo, Paryż, 
obejmuje cztery poddywizyie (Paryż, W ersal ,  
Soissons, Chatres). Druga Chalons, dwie pod-
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dywiayje (Verdun, Mezieres); trzecia Metz, dwie 
poddywizyje (M etz  i N a n c y ) ;  czwarta Tours 
(Tours i Angers); piąta Strasburg, (Strasburg i 
Kohnar); szósta, Besanęon, (Besanęon i Lons le 
Saolnier) ; siódma, Greuoble, (Gap i Yalence) ; 
osino, Marsyiiją z trzema poddy wizyjauii (Avi- 
gnon, Mersylija, Toulon); dziewiąta, Montpel­
lier tylho z jedną poddywizyią w Nismes ; dzie- 
srąta Toulouzę, z  czterema poddywizyjauii (Tou- 
loza , Perpignan, Monlauban i Tarbes) ; jedyna- 
«la Bordeaux, z dwiema poddy wizyjauii (Bajonna 
* Bordeaux) ; dwanasta, Nantes, z 3 poddywi- 
zyjami (Nantes, Poitiers, Larochelle) ; trzynasta, 
R ennes, z 3 poddy wizyjauii (Rennes, L or ien t , 
Brest); czternasta Caen , z 2 poddywizyjaim (Caen, 
Saint Lo) ; piętnasta, Rouen, z a poddy wizyjaini 
(R o u en , Auniens) ; szesnasta, L i l le ,  z a poddy- 
wizyjsuai (L i l le ,  Arras); siedmnasta , Bastia, skła­
da tylho jednę dywizyją ; ośmnssla, Dijon, z 2 
poddy wizyjaini (D ijon, Auxerre) ; dziewiętnasta , 
Lugdun , z 2 poddy wizyjaini (Lugdon , Clerinonl) ; 
dwudziestn , Peryguenx, Z 1  poddywizy ą ; dwu­
dziesta pierwsza, B o o rg es , z z poddywizyjami 
(Nevers, Limogfs). Przez tę nową organizacyją 
dywizyj wojskowych nie zniesiono żadnej dywi- 
z y i , lecz 26 poddywizyj.)

Postanowienie hról, e d. 17 .  Grndnia ozna­
cza tabellaryczńy podział na różne Departamenta 
Królestwa 1,558,200 f r . , ilość kontrybneyi dodat­
kowej ustanowionej na 18 2 9  z lasów gmin i pu­
blicznych instytutów.

Rossy ja.
—  Z  Petersburga.  —

Dnia t8. Grndnia rano z okoliczności imie­
nin N . Cesarza Jtnei , Msza solenna odprawiona 
była w kaplicy pałacu zimowego , w obecności

Cesarstwa Ichmość, oraz Ich CC. W W ys. 
” r- Xiążęcia Następcy TroDU i W . Xiążęcia M i­
chała. Członkowie Rady Państwa , Ministrowie , 
Senatorowie t Jen era ło w ie ,  Dwór i wszystkie o- 
*Oby znakomitsze płci obojej , do D w om  wstęp 
Dające , znajdowały się na tej uroczystości. P o  
Mszy ś. Ciało dyplomatyczne iniało zaszczyt zło­
żyć hołd swych powińszowań NN . Cesarstwu Ich- 
niość. Nastąpiło potem ucałowanie ręki w poko­
jach Cesarzowej Jejmości.

Cesarz Jm ć  raczył ozdobić orderami nastę­
pująco osoby: Orderem Ś. AIexandra Newskie­
g o :  W . Podczaszego, Hrab. Mussina Puszkina-
>ruce ; orderem Ś. Anny łszój klsssy : Xiążęoia 
• Gagaryna , Mistrza Obrzędów Dworp ; znaka­

mi brylatjtowerai ordera ś .  Andrzeja: Jenerała 
F 'ec ° ‘ y B r . Tołstoy, Jenerała jazdy Jenerała  Ad- 
jutanta Wasilczykowa; oraz znakami bryłantowe-

mi orderu S. Alesandra N ew sk ieg o : Jenerała 
jazd y , Jenera ł  Gubernatora wojennego tutejszej 
stolicy Goleniszczewa-Kutozowa, W . Mistrza Dwo­
ru Baroba-Albedila i Marszałka Dworu C. Nary- 
szkins; W . Krzyżem orderu S. Włodzimierza 1 .  
klassy : Jenerała Adjulanta, Hr. Czerniszewa , za­
rządzającego Ministerstw em wojskowem; orderem 
S. Anny u z e j  klassy: Hrabiego Woroncowa Da­
szkowa, Ministra JC M ci przy Dworze Turyńskim; 
Barona Krudener , Ministra JC M ci w Stanach Z je ­
dnoczonych Ameryki północnej ; Hr. Gurjewa, Mi­
nistra JC M ci przy Królu Niderlandzkim ; oraz Hr. 
Wielhorshiego , sprawującego obowiązki Łow cze­
go Dworu J C M c i ; znakami brylantowemi ordera 
S. Anny iszej klassy: Jenerała Majora Hr. No- 
stitz , dowódzcę iszej brygady dywizyi jazdy lek­
k ie j , w nagrodę jego znalezienia się z odznacze­
niem w czasie rozprawy z Tarkami w d. 5o. 
Września r. z.

Cesarz Jm ć przez dwa nhazy z d. 18 . Gru­
dnia do rządzącego Senatu raczył mianować R ad ­
cami tajnymi, rzeczywistych Radców Stanu : D . 
B łudow a, Sekretarza Stanu, i Barona . Mobren- 
heima , należącego do Sekretaryjatu rozkazów J ,  
C. W ys. Cesarzewicza W. X ięcia  Konstantego.

 ____________ (D- A )

—  Z  Odessy d. i 3 .  G rudnia.  —

D. 5. b. m. zawinął do Sewastopola z W ar­
ny okręt Sztandar, pod Kapitanem Ksnatowtów. 
W  chwili jego  Oddalenia się wszystko tam było 
w  n ajlepszym  stanie , tak jak i na całej linii le- 
żów n a s z y c h ; uderzenie nieprzyjaciela na Para- 
wadi silnie odparte zostało. W iele  okrętów na­
szych krąży c iągle  w z d łu ż  Tureckich brzegów od 
Warny aż do Bosforu.

Jenera ł  Gubernator Hr. Woronzow powró. 
cii tu wczoraj z odbytej do Krymu podróży.

(D. O.)

Wiadomości z Grecyi.
Dostrzegasz Austryjacki z d. 4- Stycznia do­

nosi: Pierwszy Numer Kuryjera wschodniego
( Courrier (TOrient) z d. 6. Grudnia (który ode­
braliśmy z Patras) zawiera następujący list Chiliari- 
cby Tsavella do swojego brata, pisany z Trano- 
cbori podKarpenissi pod d. 16 . Listopada: rMój 
bardzo zacny bracie! Z  ukontentowaniem ode­
brałem list twój z d. 10 . t. id. , i to , o ozem mi 
donosisz, napełniło mię radością. Ponieważ oko­
liczności oddaliły nas od siebie , dla tego prze­
rwało się nasze listowanie; tymczasem jesteśmy 
zdrow i; zwyciężamy i posuwamy się naprzód. 
W  d. 3 . t. m. pobiliśmy nieprzyjaciela , który stal 
w Lomotiho i daliśmy mu dobrą naukę. Z ł 200 
uszło tylko sto piędziesijjt, a i tych ścigaliśmy w
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odwrocie pod Kartan Aga. Wzięliśmy w niewo­
lę  sto Turków wraz z dowódzcą Acbineleni Agę 
i jego synowcem, jakoteż kilku innych Bejów i 
Agów. Reszta poległa na płaco. Bagaże dostały się 
w moc zwycięiców i Hellenowie zbogacili się 
zdobyczą. Doinsn Pasza i Aslan B e j  Voroonda- 
ri , Którzy śpieszyli na pomoc , dowiedziawszy się 
o  klęsce, obcięli w d. 7. i 8. znowu powrócić. 
Shorośmy to postrzegli, wpadliśmy na nich, g o ­
niliśmy ich cztery godziny drogi i odparliśmy ich 
aż do Doinnitzy. Zginęło ich blisko sześoindzie- 
s ią t ; między tymi znajduje się wielu znamienitych 
Oficerów i synowiec Aslana Beja. Mamy pięcia 
je ń c ó w ; liczba rannych znaczna , między tymi sarn 
Aslan Bej. —  Helenowie nabyli znowu pysznej 
zdobyczy; w tej rozprawie otrąciliśmy tylko 2ch 
ludzi. Chtliarcha Vrathos wszedł do prowincyi 
Patrndozyk. Kondegenowie i wszyscy inni mie­
szkańcy prowincyi połączyli się z wojskiem Greo- 
kiem. J a  sam wkroczyłem do prowincyi Karpę- 
nissy , i Joldanowie , jakoteż inni mieszkańcy su. 
nęli pod moje rozkazy. —  Z  drogiej strony 
wszedł w góry Agrafy Jenerał Dentzel * 2000 la- 
dzi , i  wszystkie prowincyje Grecyi zachodniej f 
poznając swój prawdziwy interes , z o ,,n Sł9 po­
łączyły. Stralerch Dymitry YpsyLnt)' działa dalej, 
w  Grecyi zachodniej i posunął się aż do Salony. 
Mój przyjaciela drogi, tak stoją interes*. Żądasz 
edeinnie wiadomości o położenia nieprzyjaciela. 
Powiem to , o ezern dowiedziałem się od Koin- 
mendanta Valkessi.«—  (Tu następuje wykaz wojsk 
Tareekicb stojących w Karpenisii , Patradczyku, 
Katzis , Zeitoni, Larissie, Atenach, Ntgroponcie, 
Salonie i Mejjolnndze , który (mówi Courrier 
diO rien ty ,  dość dokładnym być się dzaje i któ 
ry w następującym Numerze umieścimy ) pTar- 
ey , mówi dalej TsaveIIe , mają same nieregularne 
wojska i źle są oszańcowani; brakuje im dział, 
wyjąwszy twierdze, które są w złym stanie. Na 
posiłki nie mogą się spuszczać, bo Sułtan m aco 
śonego do roboty ; z resztą nieprzyjaciele nasi 
Albańscy są w niezgodzie. Proszę cię,oświadcz 
naczelnemu dowódzcy wojska Francuskiego to 
wysokie uszanowanie, jakie mamy dla jego osoby. 
—  Jestem z braterską żyozliwością twój wierny 
brat Kitzo- Tsavella.«

luny arlyknł Karyjera wschodniego zawiera 
c Patras pod d. 3 . Grudnia ; aSalonę opuści! 
Turcy. Wieść o tein już biegała w d . 3o. z .m .; 
lecz nie miała charakteru wierzytelności ; silne 
wiatry, panujące od dni kilko, nie dopuszczały 
zawinąć okrętom z brzegów północnych. Od dn a 
do dnia spodziewano się obozn Greckiego na 
wzgórzach Lepantu , chociaż zima szybkim śpie­
szy krokiem i szczyty Parnassu , otaczające nasz 
horyzont od wschodu, zupełnie są śniegiem po­
kryte*

W  przedmowie do pierwszego Numeru Ka­
ryjera wschodniego tłumaczy się Redaktor g łów ­
ny , P. Raybsud, z powodów, które go zniewo­
liły do wydawania tego Dziennika w Patras, a 
nie w S y ra , jak z początku zamyślał.

Wiadomości handlowe.
—  Z  W arszawy d. 2. Stycznia. —
Zn sto Złtp. w listach zastawnych żądają 

Złp. 85 gr. i 5 ; dają Złtp. 85 gr. 7 1/2.

—  Z  Gdańska d. 2 4 . G rudnia. —
W  tych dniach był odbyt na pszenicę bar­

dzo znaczny ; po nadejścia kilka sztafet zakupio­
no ze spichrzów przeszło 2,000 łasztów pszenicy 
na rachunek Angielski, za którą jak dó gatunku, 
płacono 4?o do 750  Złtp. Na inne gatunki zbo­
ża nie było kupca. Pomimo posuniętej pory cza­
su łodnją ciągle na okręty zboże do Anglii za­
kupione;—  od kwnrtern miary imperial, ofiarują 
frachtn na Londyn 8 sz. , na Newcastle 7 sz. —  
(Łast gdański 56 s/2 szefli beri. —  1 zł. gdaó.
2 Złtp.)

—  Z  H am burga d. s6 . G rudnia. .—
W  handlu zbożowym bez odmiany; ostatnia 

poczta Angielska sprawiła małe zniżenie c e n y , 
ale właściciele zboża nie chcą o tem ani słyszeć.
Za Gdańską i Królewiecką pszenicę płacą l 85 do 
2 10  talarów (37 t/4 do 4* *7^ Złp. za korzeo 
W arsz .) ;  ditto za żyto 00 do o5 talarów ( 1 8  t/5  
do 1 9 1 / 5  Złtp ) 1

U w i a d o m i e n i e .
JP . Karol L i p i ń s k i  da yv Sobotą d. 17- h- *»• W król. miejskim teatrze , Koncert na skrzypcach. __

O-procz koncertu  K re u tz , e r a  i  w a r y ja c y j  B c r i o t a ,  bądzie g r a t  Aniantinr, u łożon e p rz e z  s iebie d la  s k r z r p c ó w ,  
z  O p e ry : „T L  C K O C IA TO (r M a y e r  b e e r a ,  i  n o w e  w  a r y  ja c y  je  w ła sn eg o  w y n a la z k u .

(Do tego Numeru Gazety dołączony jest Ner. 2 .  R o z m a i t o ś ć  i.)
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